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LĄDEK-ZDRÓJ  (inf.  wł.).  Kilkusetletni  dąb  szypułkowy  o  imieniu  Maria,  rosnący  w
uzdrowiskowej  części  miasta,  to  jeden  z  pomników  przyrody.  Przed  laty  trzeba  było
pospieszyć  na  ratunek,  gdyż  groziło  mu  rozerwanie.  Uczyniło  to  Uzdrowisko  Lądek  -
Długopole,  doprowadzając  do  opasania  konarów  i  przycięcia  innych.  Dzięki  temu
zachowano  statykę  drzewa,  które  ponoć  ma  niesamowite  właściwości.

Jak można przeczytać na znajdującej się przy ponad 250-letnim dębie tabliczce - kilkuminutowy przy
nim odpoczynek powoduje, że kobietom powraca energia, zaś mężczyźni odzyskują siły witalne. To
tłumaczy, dlaczego tak chętnie przystawali pod nim m.in. Marianna Orańska, Johan Wolfgang Goethe
czy Fryderyk II i Fryderyk Wilhelm II. Oczywiście, ten opis ma wymiar legendy, ale są osoby akurat
chętnie sprawdzające, czy aby legendy.

Tak czy inaczej "Maria" tak nazwana na cześć żony radcy cesarskiego Jana Zygmunta Hoffmanna,
która posadziła ów dąb w dowód wdzięczności za udaną kurację u lądeckich wód, cieszy swoją
witalnością. I to w tak sędziwym wieku.
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